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Jf2c'‘!cp- nwestęcsn** 2 M. 30f.. 
.j. ‘ rtŁi., 2Vs szyi. 70 ero. a mer.

w Krakowie 40 h., 
2 dostawą co doma 46/h.

^tfa  numeru 
P°iedynczego §j % $  O

otwarta są wolne od 
pocztowej. — Redakcya 

^°t>isów nie zwraca bezimien­
nych listów nie uwzględnia.

NAPRZÓD
Organ centralny polskie] partyi socyalno-demokratycznej.

W yc h o d z i c o d z ie n n ie  o  g o d z in ie  8  rano .

R e d a k c y a  i  A d m in is t r a c ja
K r a k ó w ,  D u n a j e w s k i ^ o  5*

telefon Redascyi Nr. 3$ś. 
Teleron Administracji Nr.7S14, 

Kcnto czekowe Nr. 34.395. 
Fach Docztowy na listy Nr. łdS. 
Adres telegr.: Naprzód Kraków.

D z ia ł  in s e r a io w y :
ul. Gołębia L. 2. i.

( R ó g  ul. Brackiej) 
Telefonu Nr. 1354.

K o n to  czekow e 910.
weny o g ło sz e ń : Za miejsce w»er< 
sza petitem  24 h. Za miejsce w ie r­
sza pe titem  w  nadestanem 66 k .

Bitwa pod Verdun.
0 s Pr a w o z d a w c a  w o je n n y  „ N e u e  f r e ie  P re s s e *  

f) ° r n  p is z e  o  b i tw ie  p o d  V e r d u n :
0 P ó łto r a ro c z n e j p r z e r w ie  r o z g o r z a ła  n a d  

r ^  ^ ie lk a  i  k r w a w a  w a łk a  —  w a lk a ,  ja k ie j  
t n j aej  n ie  z n a  h is to r y a  w o je n . W o js k a  n ie -  
tye e p o s u w a ją  s ię  c ią g le ,  z d o b y w a ją c  p o z y -  
Dar Za P ° z y c y ą ,  p u n k t  o p a rc ia  z a  p u n k te m  o -  

a na *er®n'8 n ie s ły c h a n ie  tru d n y m . C a ły  o b -  
sj b a  p ó łn o c  o d  tw ie r d z y  V e r d u n  je s t  j e d n a  

Q ą  f o r t y f i k a c y j .  
hj0 b a g łe m  z d o b y c iu  te g o  te r e n u  n ie  m o ż e  b y ć  
ęof  / y - T r z e b a  tu  k r o k  z a  k r o k ie m  z d o b y w a ć  
-się 2 tó  n o w e  p o z y c y e , n o w e  f o r ty ,  p rz e d z ie ra ć  
F A  j^ z e z  ] aSy  j a ta k o w a ć  o b r o n n e  m ie js c o w o ś c i.  
W ,  ’ ’ ż N ie m c y ,  m im o  ty c h  b e z p r z y k ła d n y c h  
%  tr u d n o ś c i,  w  p rz e c ią g u  p ię c iu  d n i p o t ra -  

34d s ię  o  o g m  k i lo m e t r ó w ,  je s t  p r z y ­
w r  n a jw s p a n ia ls ze g o  szynu w o je n n e g o , ja k im  
W e p o s zc zy c ić - s ię  a r m ia .  J a k ic h  z d o ln o ś c i 
% av11b y c h  t r z e b a  b y ło  n a  to ,  ja k ie g o  w s p ó l-  
^ g ^ b i n  m ą d ro ś c i, p rz e z o rn o ś c i,  o s o b is te g o  m ę -

Q j ^
% ,  v  s ię  w id z i  te r e n  o s ta tn ic h  w a lk  p o d  V e r -
dot! *<> d o o ie ro  m o ż n a  s o b ie  w y o b r a z ić ,  c ze g o  o o n a i :  _ • • , • . r, Ł, : • ___  k

^0:
|?bali n ie m ie c c y  ż o łn ie r z e !  D o k o ła  c ią g n ą  s ię  

la s y ,  g ę s te  z a ro ś la  i  s tro m e  w z g ó r z a ,
^ ^ b b ł e  n a d a ją c e  s ię  d o  o b r o n y . W  p r z e b ie -  
^c. } i  p o d s tę p a c h , k o n ie c z n y c h  w  w a lk a c h  p o -  
' j '  Id y c h , ż o łn ie r z  f r a n c u s k i d o r ó w n y w a ł  n ie
W ' * m u .  L e c z  w  te g o  r o d z a ju  w a lk a c h , ja k ie  

^ * ę ł y  s ię  o b e c n ie  p o d  V e r d u n ,  p ie c h o ta  
g d y ń s k a , m im o  c a łe j s w e : d z ie ln o ś c i,  k tó r e j  n i -  
\  , !lle  n a le ż y  n ie  d o c n n ia ć , n ie  m o ż e  m ie r z y ć  

q  b ie m ie c k ą .
H e r v e  o g ło s ił  a r t y k u ł  p . t  

lis l'w o g i“
G o d z i-

8, : " jy g t" , w  k tó r y m  p r z e d s ta w ia  przygnętsia- 
k ie  z a p a n o w a ło  w ś r ó d  lu d n o ś c i o d  c h w il i  

' ip ą ^ jb a n ia  f r o n tu  p o d  V e r d u n .  P is z e  o n , iż  
^  c a f ^T e rd u n  b y łb y  s tra s z n e m  n ie s z c z ę ś c ie m  

!e§o n a r o d u , k t ó r y b y  z  t r u d n o ś c ią  t y lk o  
b ro n ić  s ię  d a le j z  r ó w n ą  o d w a g ą .

rt^b a  f >a';r*e ‘‘ w z y w a  lu d n o ś ć , a b y  z a c h o w a ła  
M i *  e w - F r a n c y a  o c z e k u je  z  z a p a r ty m  o d -  

Pi w y n ik u  s tra s z n e j b i t w y .
brbw02{Jaw ca  ^Prankf. Z tg .“ o bitwie  

Ąt pod ¥erdun.
o s ta tn ic h  d n i  f r o n t  n ie m ie c k i  d o k o ła  

^Q\v0 f / /  Y e r d u n  u g in a ł  s ię  w  w ie lk i  łuk. M ie j -  
^ H V os°i M a la n c o u r t  (n a  z a c h ó d  o d  M o z y ) ,  C o n -  
^ ‘ W q Q ^ la d  A z a n n e s , E ta in  i  F re s n e s -
Y ż o Y y re  o z n a c z a ją  to  w y c h y le n ie  f r o n tu .
8 b w  n a  w s c b ó d  o d  V e r d u n  l in ia  n ie m ie  
\ y s^ a  b a rd z o  o d d a lo n a  o d  tw ie r d z y .

b o d n i f r o n t  Y e r d u n ,  s k ła d a ją c y  s ię  z n o -  
K ^O n '1?0'0 f o r tó w  i  o p a n c e rz o n y c h  i n ie o p a n -  
^  ha b a te r y i  p rz e c h o d z i p r z e z  le s is te  w z g ó -  
h?s- T V - b ° d o d  d ro g i H a u d io m o n t— E  x —  A z a n -
W  'vV s ^  p a g ó r k i  tw o r z ą  te ra s , w z n o s z ą c y  s ię  
ti > ta1- -0sd m e t r ó w  p o n a d  r ó w n in ę  W o e -  

d W * , 32 c ię ż k ie  d z ia ła  te g o  £ r  
^ó łg  Zys^ i e m i  d ro g a m i r ó w n in y ,  

hc^by ?nQ y fr 0 Q t t w ie r d z y  n ie  je s t  ju z  kuc  a o -  
K*asta • ° b r o n y .  F o r t y  są  t u  p o ło ż o n e  b lis k o
Vn! f Dnia 1 Jnlnlnnln i nnt nUnAnin rr/4 A

° . ^ y  f r o n t  tw ie r d z y  n ie  je s t  ju ż  t a k  d o -  
j jg  . 3 o b r o n y .  F o r t y  są  tu  

y cip j.1 P o le  ic h  d z ia ła n ia  je s t  o b e c n ie  p o z d o -
ttol^bhc ^ o u a u tn o n t  b a rd z o  o g r a n ic z o n e .

w ie d z ą c  o  s ła b o ś c i p ó łn o c n e g o  f r o n tu  
J^°Y ven’- u m o c n i li  g o  s iin e m i f o r ty f ik a c y a m i  

W k *’  ° ? d a t ° n e m i z n a c z n ie  o d  s ta ły c h  fo r ­
t u n  'J ^ te k  te g o  o s t r z e l iw a n ie  s ta ły c h  fo r tó w  

*ii eb ije Ti-° b ie m o ż l iw e .
i 1 Suk c e s  n a  p ó łn o c  o d  V e r d u n  m ia ł  

«-■ lo k a ln e  z n a c z e n ie ,  a le  z m ie n ił  ta k

v U | e k  te g o  o s t r z e l iw a n ie  s ta ły c h  fo r tó w

d s

v S ' t a H k ftyczną sytuacyę n a  ty m  o d c in k u .

Komunikat austryacki.
U rz ę d o w o  d o n o s z ą  2 9  lu te g o :  Wiedeń, 1 marca.
Rosyjski I południowo-wschodni teren wojenny: Nic nowego.
W ło s k i teren wojenny: W c z o ra j  p o  p o łu d n iu  b y ł  w ło s k i o g ie ń  d z ia ło w y  n a  c zę ś c i g o r y c k ie g o  

p i^ zy c zó łk a  m o s to w e g o  i  n a  p ła s k o w z g ó rz e  D o b e r d o  z n o w u  b a r d z ie j  o ż y w io n y .
Z a s tę p c a  s z e fa  s z ta b u  g e n e r a ln e g o  von Hoefer, m a r s z a łe k  p o ln y  p o r u c z n ik .

Komunikat niemiecki.
U rz ę d o w o  d o n o s z ą  2 9  lu t e g o :  Berlin, 1 m a r c a .

N o w e  p o s tę p y  ofenzyi»vy p o d  V e rd u n . O d p a rc ie  fra n c u s k ic h  k o n tra ta k ó w .
18 tysięcy jeńców, 78 dział.

W z m o c n io n a  d z ia ła ln o ś ć  a r t y le r y i  t r w a ła  d a le j w  w ie lu  m ie js c a c h . N a  w s c h ó d  o d  M o z y  
w z ię l iś m y  s z tu rm e m  m a ły  fo r t  p a n c e r n y  tu ż  n a  p ó łn o c n y  z a c h ó d  o d  w s i D o u a u m o n t .  W z n o w io n e  
n ie p r z y ja c ie ls k ie  u s iło w a n ia  a ta k o w a n ia  w  te j  o k o l ic y  z o s ta ły  w  z a r o d k u  s t łu m io n e .

W  W o e v r e  p r z e k r o c z y ły  n a s z e  w o js k a  D ie p p e , A b a u c o u r t  i  B ia n z e e . O c z y ś c iły  r o z le g ły  te ­
r e n  la s u  n a  p ó łn o c n y  w s c h ó d  o d  W a t r o n v i l le  i  H a u d io m o n t  i  z a ję ły  w  d z ie ln y m  a ta k u  M a n h e u l-  
le s  i  C h a m p io n .

D o  w c z o ra j w ie c z o r a  n a lic z o n o  n ie r a n n y c h  je ń c ó w  2 2 8  o f ic e r ó w  i  1 6  5 7 5  ż o łn ie r z y ,  d a le j  
d o n ie s io n o  o  z a b r a n iu  7 8  d z ia ł ,  w  te m  w ie le  c ię ż k ic h  n a jn o w s z e g o  g a tu n k u ,  86 k a r a b in ó w  m a ­
s z y n o w y c h  o ra z  n ie p rz e l ic z o n e g o  m a t e r y a łu .

K o lo  le ś n ic z ó w k i T łv a v i l l e  n a  p o m o c n y  w s c h ó d  o d  B a d o n v i l le r  z a a ta k o w a n o  w y s u n ię t ą  
c zę ść  f r a n c u s k ie j  p o z y c y i i w z ię to .  P r z y  te m  d o s ta ła  s ię  w  n a s z e  rę c e  w ię k s z a  l ic z b a  je ń c ó w .

Na wschodnim i bałkańsklem terenie wojennym p o ło ż e n ie  n ie z m ie n io n e .
Naczeme kierownictwo armii.

W ie le  le ż ą c y c h  p o z a  s o b ą  p o z y c y i f r a n c u ­
s k ic h  z o s ta ło  p r z e ła m a n y c h  z u p e łn ie ,  N ie m c y  
z b l iż y l i  s ię  t a k  d o  Y e r d u n ,  iż  o b e c n ie  m ogą ju ż  
ostrzeliwać stałe forty twierdzy.

P rz e s z ło  1 2  k i lo m e t r ó w  f r o n tu  fr a n c u s k ie g o  
je s t  o b e c n ie  ju ż  p r z e ła m a n e , a  ja k  w s k a z u  e  l i ­
c z b a  je ń c ó w  i  k r w a w e  s t r a ty  F r a n c u z ó w , k lę ­
s k a  ic h  b y ła  b a rd z o  p o w a ż n ą . W s u u te k  te g o  
z w y c ię s tw a  n a  f r o n c ie  p ó łn o c n y m  r ó w n ie ż  i  
f r o n t  W s c h o d n i je s t  p o w a ż n ie  z a g r o ż o n y .

O p i n i a  S c h r e i b s r s h o f e r s a .
M a jo r S c h r e ib e r s h o fe n  p is ze  w  „ B e r i.Z .® , że  t r z e -  

b a jk o n ie c z n ie  p r z y  r o z p a t r y w a n iu  a k c y i  p o d  Y e r ­
d u n  b ra ć  p o d  u w a g ę , ż e  n ie  c h o d z i ru  o  o b lę ­
ż e n ie  iz o lo w a n e j fo r te c y  w  s ta r y m  s ty lu ,  le c z  
z a r a z e m  o  w i e l k ą  b i t w ę  p o ł o w ą .  F r a n c y a  
u ż y w a  w  te j  w a lc e  n ie t y lk o  ś ro d k ó w  fo r te -  
c z n y c h , le c z  r z u c a  c a łe  a r m ie  d o  k o n t r a ta k ó w .  
P o s iłk i  F r a n c u z o m  b ę d ą  p r z y c h o d z i ły  w c ią ż  n o -  
w 'e, a ż  s ię  w y c z e r p ią  s i ły  F r a n c y i  w’ n ie u s ta n ­
n y c h  s ta rc ia c h .

Całkowita ewakuacya Verdun’u>
„ Ń .  W ie n e r  T a g b ia t®  d o n o s i z  G e n e w y :  K o ­

m e n d a  tw ie r d z y  Y e r d u n  z a r z ą d z i ła  c a łk o w itą  
e w a k u a c y ę  m ia s ta .  O b e c n ie  c a ia  łu d n ó ś ć  c y w i l ­
n a  o p u ś c iła  Y e r d u n .  J a k  d o n o s i „ K o ln .  Z  tg® z  
Z u r y c h u ,  o d  n ie d z ie l i  g r a n ic a  fr a n c u s k a  v je s t  
z a m k n ię t a  d ia  w s z e lk ie g o  ru c h u .

Powtórna ucieczka rządu francuskiego 
z Paryża?

D o n o s z ą  d o  G e n e w y  z  P a r y ż a : R z ą d  f r a n c u ­
s k i  p rz e n ió s ł  s ię  d o  B o rd e a u s .

Z głosów prasy.
A n g ie ls k i  ty g o d n ik  „ N a tio n ®  p is z e :  L ic z n e  

w a ż n e  p u n k ta  fr a n c u s k ie g o  f r o n tu  o d  Y p e r n  do  
V e r d u n  z o s ta ły  w c i ś n i ę t e .  N a j le p ie j b y  b y ło  
natychmiast zastanowić wojnę i je j  "o k ro p n o śc i.

S p e c y a ln y  s p ra w o z d a w c a  „Z e it®  d o n o s i, ż e  w  
G ó rn e j A lz a c y i  w a lk i  p r z y b ie r a ją  n a  z a c ię to ś c i.  
T o  s a m o  w id a ć  n a  g r a n ic y  s z w a jc a r s k ie j.

W ś r ó d  nowych środków walki, s to s o w a n y c h  
p r z e z  N ie m c ó w , w y m ie n ia  „T e m p s ®  n o w y  m io ­
ta c z  p ło m ie n i.  S p ra w o z d a w c a  „ T e m p s a ®  i  in n i  
s p ra w o z d a w c y  t w ie r d z ą ,  ż e  z  k a ż d y m  k r o k ie m ,

z b liż a  ą c y m  N ie m c ó w  d o  fo r te c y ,  k o m e n d a n t  
H u m b e r t  b ę d z ie  m ia ł  w ię k s z e  ś r o d k i o b r o n n e .

Z  prasy francuskiej.
Berno s z w a jc a rs k ie ,  1 m a rc a .

(B K ) ,  D z ie n n ik i  p a r y s k ie  g o r ą c z k o w o  u s i łu ją  
n ie  d o p u ś c ić  d o  z a n ie p o k o je n ia  z p o w o d u  b i t w y  
p o d  V e r d u n .  Z  w s z y s tk ic h  d z ie n n ik ó w  p r z e b i ja  
z d a n ie , ż e  D o u a u tn o n t  z n o w u  o d z y s k a l i  F r a n ­
c u z i, a  n a w e t  „T e in p s ®  p o s u w a  s ię  d o  ś m ia łe g o  
tw ie r d z e n ia ,  ż e  p u łk  p r u s k i,  k t ó r y  z d o ła ł  w t a r ­
g n ą ć  d o  D o u a u m o n t ,  je s t  obecnio tamże otoczony, 
g d y z  p ie c h o ta  f r a n c u s k a  z a ję .a  te re n  p o z a  f r o n ­
te m . W s z y s c y  k r y t y c y  p o d n o s z ą  niesłychaną siłę 
a ta k u  niemieckiego. G r a d  ż e l a z a ,  j a k i  s p a d ł  
n a  fo r ty t ik a c y e ,  b y ł  —  j a k  p o w ia d a  je d e n  z  
d z ie n n ik ó w  —  n a js tr a s z n ie js z y m , j a k i  k ie d y k o l ­
w ie k  r u n ą ł  n a  k a w a łe k  z ie m i.

Hervć w y r a ż a  z d z iw ie n ie ,  ż e  n i e  p r z y s z ł o  
d o  ż a d n e j  o f e n z y w y  n p .  A n g l i k ó w  n a  
in n y c t i  p u n k ta c h  f r o n tu ,  b y  u lż y ć  f r o n to w i  f r a n ­
c u s k ie m u . Z a s a d n ic z a  o p in ia  w s z y s tk ic h  k r y t y ­
k ó w  k u im in u je  s ię  w  o s tr z e ż e n iu ,  b y  s ię  n ie  
n ie p o k o ić ,  le c z  z a c h o w a ć  z a u fa n ie .

P a t y s k i  k o re s p o n d e n t „ C o r r ie re ®  p o w ia d a , i ż  
ż a d n e  s ło w a  m e  s ą  z b y t  p rz e s a d n e , a b y  s c h a r a k ­
te r y z o w a ć  pogardę śmierci u  N ie m c ó w , k tó r a  je s t  
w ię k s z ą , n iż  lu d z a a  fa n ta z y a  m o ż e  s o b ie  w y o ­
b ra z ić .

A g e n e y a  R e u t e r a  d o n o s i (w b r e w  w s z y s t k im  
in n y m  d o n ie s ie n io m ),  iż  n a s tró j w  P a r y ż u  je s t  
o p ty m is ty c z n y ,  a  k u r s a  g ie łd o w e  p o s z ły  w  
g ó r ę .

Ostrzeliwanie Beifortu.
„ T s g e s a n z e ig e r®  d o n o s i:  Z  p o w o d u  o s t r z e l iw a ­

n ia  B e ifo r tu ,  m ie s z k a ń c y  n a d g r a n ic z n y c h  m ie j ­
s c o w o śc i f r a n c u s k ic h  o t r z y m a l i  n a k a z ,  a b y  p r z y ­
g o to w a li  s ię  d o  e w a k u a c y i.

Z Rosyi.
Jeszcze o ustąpieniu Goremykina.

Z  n a jp ew n ie jsze g o  ź ró d ła  dono szą, że  p rz y c z y ­
n ą  u s tą p ie n ia  G o re m y k in a  b y ł lis t R o d z ia n k i, w y ­
s to s o w a n y  do e k s -p re m ie ra . P rezes  D u m y  z w a la  
w  n im  c a łą  o d p o w ied zia ln o ść  za  c ię ż k ie  p o ło ż ć n ie

K R A K O W S K I
ULICA SZEW SKA

D o b o r o w a  K a s t a s i r a e y a  —  w y d a j e  ś n i a d a n i a ,  o b i a d #  £ k o l a s j r e  
p r z y p r a w i a n e  n a  ś w i e i e m  m a & l e .  B u f e t  z a o p a t r z o n y  w  p r z e -  
R ę s r s  z i m n e  3 g o r ą c a ,  w i n a ,  w ó d ś t i  i  U m i e r y .  P iw ®  ż y w i e c k i e .

9  Obsługa sny&ka. —
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R o sy i na G o re m y k in a , n a z y w a  go b ez  o g ró d ek  
s p raw cą  ro zp a c z liw e g o  p o ło że n ia  c a ra tu , zas to ju  
w  n im  pan u jąceg o  i  a n e m ii, g ro żące j k a ta s tro fą  
d z ie jo w ą . I le  ra z y  —  ża li s ię R o d z ia n k o  —  z w ra ­
c a ł się do G o re m y k in a  z  w s k a z a n ie m  n a  p e łn e  p o ­
w a g i p o ło że n ie , o d b ie ra ł g łu c h e  m ilc ze n ie . G d y  n a ­
reszc ie  o ś m ie lił się p o ru szy ć  s to s u n k i w  a rm ii —  
o trz y m a ł o d p o w ie d ź , że s p ra w a  n ie  n a le ż y  do k o m -  
p e te n e y i p rezesa  m in is tró w . P e łe n  b ó lu , l is t k o ń ­
c zy  się ap e lem  do G o re m y k in a , a b y  o n  w  im ię  
p a try o ty z m u  w y p u ś c ił s te r w ła d z y  p a ń s tw o w e j ze  
sw ej d ło n i i  o d d a ł go w  o d p o w ie d n ie js ze  —  a lb o ­
w ie m  —  la patrie est en danger (o jc z y z n a  w  n ie ­
b e zp ie c ze ń s tw ie ). P o n ie w a ż  D u m ę  trze b a  b y ło  z w o ­
łać  d la  u c h w a le n ia  b u d że tu , choćb y  ze  w zg lę d u  
n a  z a g ra n ic zn y c h  w ie rz y c ie li ,  a w s p ó łp ra c o w n i-  
c tw o  R o d z ia n k i z G o re m y k in e m  s ta ło  się n ie m o -  
ż liw e m , p o ś w ię co n o  p ie rw s ze g o  i  os ło dzono  m u  
c ie rp ien ie  n a d an ie m  godności ra d c y  ta jn eg o  p ie r­
w s ze j k la s y  w  ra n d z e  fe ld m a rs z a łk a . L is t  R o d z ia n -  
k i n ie  d la teg o  je s t w a ż n y , że s p ro w a d z ił u p a d e k  
G o re m y k in a , a le  z  p o w o d u  zd arc ia  za s ło n y  z  ro z ­
k ła d a ją ceg o  się o rg a n izm u  c a ra tu .

Rząd rosyjski a Duma.
Beriin, 1 m arca .

„ A c h t-U h r -B la t t"  donosi z n ad  g ra n ic y  ro s y j­
s k ie j:  W ed le  w ia d o m o ś c i z P e te rs b u rg a , rzą d  m a  
w k ró tc e  rozwiązać Dumę, g d y ż  n ie  p rz y s z ło  do p o ­
ro z u m ie n ia  w  k w e s ty a c h  zas ad n ic zyc h . W  P e te rs ­
b u rg u  rz ą d  g r o m a d z i  w o j s k o  z  n ie w y t łó m a -  
c zo n y c h  p o w o d ó w .

Z Bałkanu.
Dyskusya adresowa w Bułgaryi.

Sofia, 1 m a rc a .
( B K ) .  W  s o b ra n iu  ro z p o c z ę ła  s ię  d y s k u s y a  

a d re s o w a . P r z y w ó d c a  p a r t y i  d e m o k r a ty c z n e j  
M a l i  n o  w  w e z w a ł  r z ą d , b y  w  te n  s p o só b  p o ­
s tę p o w a ł, a b y  B u łg a r y a  p o  w o jn ie  p o z o s ta ła  w  
p e ł n e m  p o s i a d a n i u  w s z y s t k i c h  p o ­
z y s k a n y c h  o b s z a r ó w  i  b y  n ie  b y ło  p o ­
w o d u  d o  w y r z u t ó w .  P r z y w ó d c a  s o c y a lis tó w  
Z a k a z ó w  m ię d z y  in n e m i p o d k r e ś l i ł ,  ż e  B u ł­
g a r y a  w o b e c  o g ó ln e j s y tu a e y i t r z y m a ć  s ię  m u s i 
ta k ie j  p o l i t y k i ,  k tó r a  o d p o w ia d a  p r z y s z łe m u  r o z ­
w o jo w i  i  w s p ó łż y c iu  lu d ó w  b a łk a ń s k ic h . N  i  e  
m o ż n a  p r z e z  p r e t e n s y e  d o  s t r a c o n e j  
n a  r z e c z  R u m u n i i  p r o w i n c y i  n a r a ż a ć  
n a  s z w a n k  p o z y s k a n y c h  o b s z a r ó w  
m a p e d o ń s k i c h .

Francuska próba lądowania.
Ateny, 1 m a rc a .

F r a n c u z i  u s iło w a l i  p o n o w n ie  w y lą d o w a ć  w  
g r e c k im  p o rc ie  F a le r o n .  K o m e n d a n t  g r e c k i  z a ­
p ro te s to w a ł i  zagroził, że użyje dział p r z e c iw k o  
lą d u ją c y m  ż o łn ie rz o m . W t e d y  w o js k o  f r a n c u s k ie  
p o w r ó c iło  n a  o k r ę t y ,  k tó r e  w y p ły n ę ły  n a  p e łn e  
m o rz e .

Oświadczenie Czarnogóry.
Wiedeń, 1 m a rc a .

(B K ) .  K s ią ż ę  M ir k o ,  J . V u k o t ic z  i  p o z o s ta li  
w  C z a rn o g ó rz e  m in is t r o w ie ,  d o w ie d z ia w s z y  s ię  
o o p u b lik o w a n y m  p r z e z  a g e n c y ę  H a v a s a  o ś w ia d ­
c z e n iu  c z a rn o g ó rs k ie g o  p r e z y d e n ta  m in is t r ó w  
M iu s k o v ic z a ,  k t ó r y  w r a z  z  k r ó le m  M ik o ła je m  
z b ie g ł d o  F r a n c y i ,  z w r ó c i l i  s ię  d o  c. i  k .  r z ą d u  
z  p ro ś b ą  o o g ło s z e n ie  p u b lic z n ie  n a s tę p u ją c e g o  
o ś w ia d c z e n ia :

P o n ie w a ż  o ś w ia d c z e n ie  M iu s k o v ic z a  je s t  n a  
w s k ro ś  n ie p r a w d z iw e ,  r z ą d  k r ó le w s k i  c z u je  s ię  
w  o b o w ią z k u  o d p o w ie d z ie ć  n a  n ie  n a s tę p u ją c ą  
d e k la r a c y ą :

D n ia  2 9  g r u d n ia  z . r .  p o  u p a d k u  K u k  i  K r s t a -  
c a, p o  a p ro b a c ie  z e  s tr o n y  je g o  k r ó l .  m o ś c i, 
z w ró c o n o  s ię  d o  k o m e n d y  c. i  k ,  w o js k  w  s p r a ­
w ie  w s tr z y m a n ia  k r o k ó w  n ie p r z y ja c ie ls k ic h .  R ó ­
w n o c z e ś n ie  z w r ó c i ła  s ię  je g o  k r ó l .  m o ś ć  te le g r a ­
f ic z n ie  z  p ro ś b ą  d o  je g o  c. i  k .  a p o s t. m o ś c i o  
p o ś re d n ic tw o , a b y  n a m  b y ły  p r z y z n a n e  k o r z y ­
s tn ie js z e  w a r u n k i  p o k o jo w e . D n ia  2  s ty c z n ia  
o t r z y m a l iś m y  id e n ty c z n ą  o d p o w ie d ź , m ia n o w i­
c ie , ż e  r o k o w a n ia  p o k o jo w e  ro z p o c z n ą  s ię  po  
w y d a n iu  b r o n i i  w y d a n iu  w o js k  s e rb s k ic h , k tó -  
r e b y  s ię  je s z c z e  n a  n a s z y m  te r e n ie  z n a jd o w a ły .

W a r u n k i  b y ły  b e z  w ą tp ie n ia  c ię ż k ie ,  a le  s y -  
tu a c y a  u k s z ta l to w y w a ła  s ię  c o  r a z  t r u d n i e j ,  
W o js k a  a u s t r o -w ę g ie r s k ie  s z y b k o  p o s u w a ły  s ię  
n a p rz ó d , poważniejszego oporu nio można było ni­
gdzie stawić. W  k o ń c u  p r z y ję to  p ie r w s z y  w a r u ­
n e k ,  co  zaś  d o  d ru g ie g o  o ś w ia d c z o n o , ż e  ż a d n e  
w o js k a  s e rb s k ie  n ie  z n a jd u ją  s ię  n a  n a s z y m  te­
re n ie .

N a s z k ic o w a w s z y  d a ls z y  p r z e b ie g  w y p a d k ó w ,  
d e k la r a c y a  n o w ia d a :

T e n  p rz e b ie g  w y d a r z e ń  z a p r z e c z a  n a j le ­
p ie j  o f ic y a in e j n o c ie  p r e z y d e n ta  m in is t r ó w  M iu -  
s k o v ic a , p o n ie w a ż  p r z e z  to  skonstatowano:

1) Ż e  w s tr z y m a n ie  k r o k ó w  n ie p r z y ja c ie ls k ic h  
a  c o  z a  te m  id z ie ,  p o k ó j n ie  b y ł  w y p r o s z o n y  
w  c e la c h  z g u b n y c h , le c z  je d y n ie  i  wyłącznie ze 
względu na c ię ż k ie  p o ło ż e n ie , k tó r e  p o w s ta ło  p o  
u p a d k u  n a jw a ż n ie js z y c h  p o z y c y j.

2) Ż e  p o s ta w io n e  w a r u n k i  d la  z a s ta n o w ie n ia  
k r o k ó w  n ie p r z y ja c ie ls k ic h  i p o k o ju  nie zostały 
odrzucone.

3 )  Ż e  r z ą d  n ie  o p u ś c ił k r a ju  w r a z  z  ro d z in ą  
k r ó le w s k ą  z  w y ją t k ie m  p r e z y d e n ta  m in is t r ó w ,  
k t ó r y  s a m  a n i  r z ą d u  n i e  r e p r e z e n t u j e ,  
a n i  te ż  im ie n ie m  r z ą d u  n ie  m o ż e  w y d a w a ć  ż a ­
d n y c h  d e c y z y j.

4 )  Ż e  k r ó l  M ik o ła j  n ie  w  c e lu  d o d a n ia  o tu ­
c h y  w o js k o m  w  o p o rz e  p o z o s ta w ił c z ło n k a  s w e ­
g o  d o m u  i  t r z e c h  c z ło n k ó w  r z ą d u  w  k r a ju ,  p o ­
n ie w a ż  c i t r z e j  c z ło n k o w ie  r z ą d u  n ie  w ie d z ie l i
0  o d je ź d z ie  k r ó la .

5 )  Ż e  król Mikołaj nio udzielał jakichkolwiek 
rozporządzeń, b y  w o js k o  c o fn ę ło  s ię  n a  S k u ta r i
1 b y  z a  w o js k ie m  p o s z li w y ż  w y m ie n ie n i  i że  
pod żadnym pozorem nie wolno rozpoczynać roko­
wań pokojowych.

P o d g o r ic a  d n ia  4  lu te g o , s ta re g o  s ty lu ,  1 9 1 6 .  
P o d p is y :  Rsiąie Mu ko, J, Vu'wticz, M, Radu- 
lov:c, R. Popovic, R. Vissouic.

P r z y  z a m ie r z o n e m  d o r ę c z e n iu  p o w y ż s z e j d e -  
k la r a c y i  k r ó lo w i  c z a rn o g ó rs k ie m u , w y ło n ły  s ię  
n ie p r z e w id z ia n e ,  z  F r a n c y i  p o c h o d z ą c e  t r u d n o ­
ś c i, k tó r e  uniemożliwiły wręczenie królowi Miko­
łajowi prośby czarnogórskiej o zamianowanie po­
średników pokojowych.

Proces wojenny w Szwajcaryi.
Z u ry c h , 1 m a r c a .

(K K ) .  D n ia  2 8  lu te g o  r o z p o c z ą ł s ię  t u  p ro c e s  
p r z e c iw k o  p u łk o w n ik o m  s z ta b u  g e n e r a ln e g o  a r ­
m i i  s z w a jc a r s k ie j : V a t t e n v i l  i  E g li .

A k t  o s k a r ż e n ia  p r z e c iw  o b a  p u łk o w n ik o m  
s z ta b u  g e n e r a ln e g o  p o w ia d a  w  g łó w n y c h  p u n ­
k ta c h  : E g l i  je s t  o s k a r ż o n y m , ż e  ja k o  z a s tę p c a  
s ze fa  s z ta b u  a r m ii  z w ią z k o w e j ,  p o c z ą w s z y  od  
m n ie j  w ię c e j p o ło w y  lu te g o  1 9 1 5  d w u  a tta c h e  
w o js k o w y m  je d n e j g r u p y  m o c a rs tw , p r o w a d z ą ­
c y c h  w o jn ę ,  d o s ta rc z a ł c o d z ie n n ie  p o ja w ia ją ­
c y c h  s p ra w o z d a ń  s e k c y i w y w ia d o w c z e j  s z ta b u  
a r m ii .

P o d o b n e  o s k a rż e n ie  d o ty c z y  d ru g ie g o  p u łk o ­
w n ik a .

O s k . p u łk o w n ik  E g l i  o ś w ia d c z a , ż e  s łu ż b a  
w y w ia d o w c z a  s z w a jc a rs k a  z  p o c z ą tk ie m  w o jn y  
w o g ó le  n ie  b y ła  z o r g a n iz o w a n a ; a b y  coś s t w ie r ­
d z ić , t r z e b a  b y ło  z w ra c a ć  s ię  d o  ty c h , k t ó r z y  
coś w ie d z ie l i ,  a  t y m i  b y l i  a t ta c h e  m o c a rs tw  
c e n t r a ln y c h .

J a k o  o d w z a je m n ie n ie  s ię  z a  ic h  w ia d o m o ś c i,  
d a w a n o  im  b iu le t y n y  s z ta b u  g e n e r a ln e g o , k tó r e  
n ie  z a w ie r a ły  ż a d n y c h  w a ż m e is z y c h  r z e c z y .

Attachós mocarstw czwórsojuszu nie otrzymy­
wali blulatynów, p o n ie w a ż  s z ta b  g e n e r a ln y  s z w a j­
c a r s k i  o d  n ic h  ż a d n y c h  w ia d o m o ś c i n ie  d o s ta ­
w a ł.

S to s u n k i n ie m ie c k o -  
amerykańskie*

Berlin, 1 m arca .
P rz e d s ta w ic ie l b iu ra  W o lf fa  w  N o w y m  J o rk u  d o ­

nosi te le g ram e m  is k ro w y m : „A sso cia ted  P re s s * do­
nosi z W a s z y n g to n u : P o n o w n a  d z ia ła ln o ść  c z ło n ­
k ó w  Iz b y  re p re z e n ta n tó w , k tó rz y  n a le g a ją  n a  to , 
a b y  p rz y ję to  re zo lu c y ę , za le ca ją cą  A m e ry k a n o m  
n ie u ż y w a n ie  -o k rę tó w  h a n d lo w y c h  u z b ro jo n y c h ,  
w y w o ła ła  u  p rz y w ó d c ó w  s tro n n ic tw a  d e m o k ra ty ­
cznego w i e l k ą  t r o s k ę .  D e p u ta c y a  re p re z e n ta n ­
tó w  s tan u  M is s u ri u d a ła  się do s en a to ra  S to n e  i 
w  ro z m o w ie  z n im  p o d n o siła  ż y c z e n ie , a b y  A m e ­
ry k a n ó w  p rze s trze żo n o . D ep u t. D e c k e r  o ś w ia d c zy ł 
po te j k o n fe r e n e y i: „ P o w ie d z ia łe m  s en a to ro w i S to ­
n e , że  jes te m  za  n a ty e b m ia s to w e m  p rz y ję c ie m  re -  
z o lu c y i. Obawiam s ię , ża  znajdujemy s ię  nad brze­
giem wojny".

Kronika wojenna.
Pogłoski pokojowe. „ L o k a l A n z e ig e r"  p is z e :  Z  

ro z m a ity c h  s tro n  dono szą  n a m  o pog łoskach , n ie  
w ie m y  w  ja k ie j łąc zn o śc i i w  ja k im  z a m ia rz e , ja ­
k o b y  z n o w u  A n g lia  p o c z y n iła  p ro p o zy c y e  p o k o jo ­
w e , c z y  te ż  p o ś re d n icy  an g ie lscy  b y li  ju ż  w  d ro ­
d ze . Z e  s tro n y  m ia ro d a jn e j s tan o w c zo  o d rzu c a ją  
tę  pog ło skę  ja k o  zu p e łn ie  n ie u za sa d n io n ą .

Opuszczona Czarnogóra. „R u s s ko je  S ło w o *  d o ­
nosi ze  s tro n y  a u te n ty c z n e j, iż  a n g ie ls k i i ro s y j­

sk i r z ą d y  p o s ta n o w iły  n ie  u w a ż a ć  C zarnog óry  
n a le żą c ą  do c zw ó rs o ju szu , a N ik itę  za  o fic y 8* a 
gościa F ra n c y i" . bji

Ewakuacya Besarabii. W  całe j p ó łn . Besar ^  
z a p ro w a d z o n o  o b o s trze n ia  w o js k o w o -p o lic y jne' ^ 
S zereg  m iejscow ości, ja k  L ip k a n y , C h o tin , je­
n iec  P o d o ls k i e w a k u o w a n o . O b a w ia ją  się u 00 
n ia  n a  K ijó w .

Rząd francuski a sprawa polska. „ K o ln .  
donosi z  Z u r y c h u :  R zą d  fra n c u s k i z a b ro n ił Pr 
pisać o s p ra w ie  p o ls k ie j. y.

Francuska pożyczka. „ D a ily  T e le g ra p h "  do ^ 
d u je  się z  N o w e g o  J o rk u , że  w d ro żo n o  ro k o W .^ , 
o 5 -p ro c e n to w ą  p o ży c zk ę  fra n c u s k ą  n a  200 & 
n ó w  d o la ró w . >

K R O N IK A .
K r a k ó w ,  ś ro d a  1 r ° arC^  

Wykłady Instytutu ekonomicznego N. K. N. ^
c z w a rte k  d n ia  2  m arca  n a  u n iw . J a g ie llo ń s k i01^  
sali K o p e rn ik a  o g odz. 6 w ie c zo re m  odbędzi® ^ 
w y k ła d  d ra  L . B ieg e le isen a  n a  te m a t :  „ R °2 
g o s p o d arczy  w s i p o ls k ie j" . ^

Dziewiąty koncert kameralny Instytutu hiUZj ,̂ 
nsgn. P ro g ra m  tego k o n c e rtu , p o ś w ię co n y  t j / i )  
czyśc i J . B rah m sa  (n ie d z ie la  d n ia  5  m arca  0 y- 
p rz y n ie s ie  p rz e p ię k n e , rz a d k o  s łyszan e  tr io  *° > 
p ia n o w e  H -d u r , sonatę  s k rz y p c o w ą , o raz  sol® ^  
w  w y k o n a n iu  K la ry  C zo p -U m la u fo w e j i  ens®01 
In s ty tu tu . B ile ty  po 1 k o r. w  k a n c e la ry i. .

Kursa nauki rysunków, gry na skrzypcach, 0* 
ś p ie w u , u rzą d zo n e  p rz e z  k ra k o w s k ie  „O gn isko  
u c zy c ie ls k ie " , z n a la z ły  w ie lk ie  u zn a n ie  rodzi® j  
W y d z ia ł  „ O g n is k a *  o tw ie ra  w  p ie rw s zy c h  ó° l9̂ 8 
m arca  d r u g i  k u rs  n a u k i g ry  n a  skrzyp cach  j  
w to rk i  i  p ią tk i  od godz. 3 do 4 . O p ła ta  (j 
4  k o ro n y  m ies ięczn ie . N a  p rz e d p o łu d n io w y  
n a u k i ry s u n k ó w  w e  c z w a r tk i od g o d z . 9 — 11 Pr je- 
m ie  się jes zcze  k ilk o ro  d z iec i. O p ła ta  2 k o r. ^  
s ięczn ie . W y d z ia ł „ O g n is k a "  z o rg a n izo w a ł też c ^  
d z ie c ię c y  m ie s za n y  pod d o s ko n ałem  k ie ro w n ic tw   ̂
N a u k a  ś p ie w u  jes t b e z p ła tn ą ; o d b y w a  się ^  j .  
b o ty  od g odz. 3 — 4 Va po p o łu d n iu . W p is y  Pr5 L  
rau je  się w  lo k a lu  „O g n is k a  n a u c zy c ie ls k ie g o$  
n e k  g łó w n y  2 9 , I I .  p . w  g o d z in a c h  w y ż e j P° 
n y ch . '  •

Używanie jeńców. C. i  k . k o m e n d a  w o jsk0 ( 
p o d a je  do p u b lic zn e j w iad o m o śc i, że z  dn«ett,.g. 
m arca  b. r . w c h o d zą  w  ż y c ie  n o w e  p o s ta n o ^ ,  
n ia  co do p rz y d z ie la n ia  i  u ż y w a n ia  je ń c ó w  ^ 
je n n y c b . P o s ta n o w ie n ia  te  m ogą p rzeg ląd a ć  ŝ °c])t 
in te re so w a n e  w  c. i  k . k o m en d a ch  w o js k o W  
o ra z  w  k o m en d a c h  o b o zó w  je ń c ó w . ul

Nowy Chleb. N a m ie s tn ik  D o ln e j A u s try i 'vł'  ̂
re zp o rzą d ze n ie , m ocą k tó re g o  od d. 6 b. ffl. P 
p rze m y s ło w e m  s p o rząd za n iu  ch leb a  m usi być  
ja k o  d o d a te k , m ą k a  k u k u ru d z ia n a  w  ilości -  
ogó lne j w a g i. j,

Sprawy szkolne na okupacyi austro-węgieff®^. 
L ic z n e  o rg a n izae ye  k u ltu ra ln e , o ś w ia to w e  1 ^  
u c zy c ie ls k ie , w  w ie lu  m ie jscow ośc iach  K ró l®3 
P o lsk ieg o  (o k u p a c y i a u s try a c k o -w ę g ie rs k ie j) W>r g(j. 
p iły  do g e n e ra ln e j g u b e rn ii w  L u b lin ie  z  P1. cjj 
s ta w ie n ia m i i m e m o ry a ła n ii w  s p ra w ie  usun1*^ . 
n a u k i ję z y k a  n iem ie c k ie g o  z p ro g ra m u  reofl? 
zo w a n y c h  s zk ó ł lu d o w y c h  w  K ró le s tw ie . _

Wciaianie do oddziałów robotniczych. „Z'6
L u b e ls k a "  og łasza n a s tęp u jące  o b w ieszczen i® - 

„ W s z y s c y , k tó rz y  w  u b ie g ły m  ty g o d n iu  0 
rnali k a r ty  w c ie le n ia  do o d d z ia łó w  rob otn i® 2^ ]  
a  d o tyc h czas  n ie  s ta w ili się do p rze g lą d u , 
zg łosić  się w  m ag is trac ie  (b iu r  n r  5 ) d n ia  2® 
tego  o godz. 8 ra n o . '

K to k o lw ie k  n ie  s ta w i się do p rze g lą d u , 
k a ra n y , a n a d to  p rz y m u s o w o  w łą c z o n y  do o® 
łó w  ro b o tn ic zy c h . . M

L u b lin , d n ia  2 3  lu te g o  1 9 1 6  r .  C . i  k . k o i» lS 
r z ą d o w y , G a ł u s z k a .  9°"

Febra wołyńska. N a  o s ta tn ie m  p o s ie d ze n ia  ® 
k o w e m  T o w . le k a rs k ie g o  w  B e rlin ie , ° m a vV1 j j  
s zczeg ó ło w o  w y p a d k i n o w e j n ie zn a n e j m e d y ® ^ .  
c h o ro b y , k tó rą  n a zw a n o  fe b rą  w o ły ń s k ą  -j). 
d y e y n ie  p o ls k ie j n a z y w a ła  się d o tąd  
Jest to  ro d za j in f lu e n z y  i  s tan u  g o rą c zk o ^  
k tó ry  —  ja k  s tw ie rd z o n o  —  ro zn o s i s ię zap  
cą w s z y . , pu'

Tow. Franciszek Mehring, z n a n y  n iem iec*51. 
b lic y s ta  p a r ty jn y , a u to r  s ły n n e j c z te ro to m o w i ^ 
s to ry i n ie m ie c k ie j so cya ln e j d e m o k ra c y i, » k eSgpił" 
le g e n d e "  i  w ie lu  in n y c h  d z ie ł, o ra z  w yd aw c®  ^  
ś c izn y  lite ra c k ie j M a rk s a  i  E n g e lsa , o b c h o d ź1 ^  
c n ie  7 0  tą  ro c zn ic ę  u ro d z in . N ie m ie c k ie  
p a rty jn e  p o ś w ię ca ją  p rz y  te j o k a z y i to w . - ę '  
g o w i d łu ższe  a r ty k u ły ,  c h a ra k te ry z u ją c e  j eS° 
b lic y s ty c zn ą  d z ia ła ln o ś ć .



Nr. 65 „ N A P R Z Ó D * 3

Niemcy a Rosya.
„Russland und wir“. Rohrbacha.

P o w e ł R o h r b a c h , n a jw y b it n ie js z y  d z iś  i  n a j ­
c k l i w s z y  p r o p a g a to r  t r w a łe g o  o s ła b ie n ia  R o -  

sy i i  w y c ią g n ię c ia  w  t y m  k ie r u n k u  n a jd a le j  id ą -  
cych  k o n s e k w e n c y j,  n a p is a ł  n o w ą  k s ią ż k ę  p . t .  
^ U s s l a n d  u n d  w i r “ . P r z y ta c z a m y  tu  d łu ż ­
m y  u s tę p , d a ją c y  w y o b r a ż e n ie  n ie t y lk o  o  p o ­
n d a c h  a u to r a  i  je g o  o b o z u , a le  i  o z a p a t r y w a ­
n y c h  je g o  n ie m ie c k ic h  p r z e c iw n ik ó w .

» « .J a s n e m  je s t ,  j a k  b a rd z o  o  to  c h o d z i z e  s ta ­
n o w is k a  N ie m ie c  i e u r o p e js k ie j  k u l t u r y ,  aby wai- 

przeciw Rosyi tak długo była prowadzoną, aż 
wUonanem będzie niezmierne, a w przyszłości po- 
jnv.ójne i potrójne niebezpieczeństwo ze strony Ro- 

p  grożące. W  N ie m c z e c h  w  n ie k tó r y c h  k o ła c h  
n > ę w ą tp iiw ie  ż y w ą  je s t  m y ś l ,  ż e  R o s y a  i  t e r a -  

n ią js z y  r z ą d  r o s y js k i  m u s z ą  b y ć  w  p e w n y m  
®etis ie  s z a n o w a n e  ja k o ,  z a s a d n ic z o  r z e c z  b io rą c ,  
Potęgi k o n s e r w a t y w n e .  M o g ło b y  s ię  w e d łu g  te j  

P in ii s ta ć  n ie b e z p ie c z n e m , g d y b y  s ię  p r z e z  z u -  
Pefn e  o b a le n ie ,  a  m o ż e  n a w e t  z d r u z g o ta n ie  R e -  
, y i  z n is z c z y ło  o s ta tn i w a ł  o c h r o n y  d la  m y ś li  
^°n  s e r w a ty  w n e j w  E u r o p ie .  T o  w y o b r a ż e n ie  
j^ ia d c z y  o  p o d w ó j n e j  n i e z n a j o m o ś c i .

s ię  c h c e  w e w n ę t r z n ie  w z m o c n ić  z a s a d ę  
's to r y c z n o -k o n s e r w a ty w n ą  w  E u r o p ie ,  n ie  m a  
\ t o  le p s z e g o  ś ro d k a  n a d  o d e r w a n ie  d z is ie j ­
s i  R o s y i z a c h o d n ie j o d  is to tn e j c zę ś c i p a ń s tw a  

• ° sy js k ie g o . T a k  w  p r o w in c y a c h  b a łty c k ic h ,  j a k  
. b a  L i t w ie  r o s y js k ie j ,  w  P o ls c e  ro s y js k ie j  i  w  
ja . z w a n y m  k r a ju  p o łu d n io w o -z a c h o d n im  is t n ie ­
ją  Jeszcze s iln e  e le m e n t y ,  k tó r e  łą c z ą  w  s o b ie  

° n s e r w a t y w n y  ś w i a t o p o g l ą d  z e  s to -  
^ b n k o w o  z n a c z n ą  p o s ia d ło ś c ią  r o ln ą ,  r o ln ic z y m  
P o s o b e m  ż y c ia  i  e u ro p e js k ą  p o d s ta w ą  k u lt u r a l -  

.3 *  T o  p o łą c z e n ie  n a jw y b it n ie j  z a z n a c z a  s ię  w  
j Zeph p r o w in c y a c h  b a łty c k ic h .  T a k ż e  n a  L i t w ie  
g .b ie ie  t a k  n ie m ie c k a  j a k  i  p o ls k a  w ie lk a  p o - 

ad ło ść  r o ln a .  T a k s a m o  P o ls k a  k o n g re s o w a , P o -  
j. *e> W o ły ń  i  c a ła  z a c h o d n ia  U k r a in a  m a ją  s il -  
3  W ie lk ą  w ła s n o ś ć  r o ln ą .  Z a ś  p o z a  te m  c ią g n ie  
3  o d  z a to k i f iń s k ie j ,  a ż  w  p o b liż e  M o r z a  C z a r -  

s z e ro k i p a s  z a s ie d z ia łe g o  i  w ła s n o ro ln e g o  
° p s tw a , p o m ie s z a n y  z  w ie lk ą  p o s ia d ło ś c ią , b i -  

^ /^ y c z n ie  n ie  n a le ż ą c y  d o  R o s y i i p r a w ie  p o -  
.  aw io n y  ż y w io łu  r o s y js k ie g o ...  W e  w ła ś c iw e j,  
S ia tk o w s k ie j  R o s y i  k o n s e r w a t y w n a  w ie lk a  p o - 
^ am ość ju ż  a lb o  p rz e s ta ła  is tn ie ć ,  a lb o  z n ik a  
ty j^  0 r e fo r m y  a g r a r n e j . . .  W  D u m ie  r o s y js k ie j  
^ . p r z e d s t a w i c i e l e  o b s z a ró w  z a c h o d n ic h  s ta -  
C * t t  e le m e n t  k o n s e r w a t y w n y  w  z n a c z e n ie  e u -  
^ P b js k ie m ...  Id e a ,  ja k o b y  p o tę ż n e  ż y w io ły  p a n -  

s ty c z n e , k tó r e  d z iś  w  R o s y i z n a jd u ją  s ię  u  
ty r b, m ia ły  ja k ie k o lw ie k  c e c h y  „ k o n s e r w a ty -
0 3 " ’ je s t  z  g r u n tu  fa łs z y w ą  i  ś w ia d c z y  t y lk o  
ski k Z n a io m o ś c i p r a w d z iw y c h  s to s u n k ó w  r o s y j-
1 2cb- Myśl konserwatywna w  z a c h o d n ie j fo r m ie  
s ^ . Za,c h o d n ią  t r e ś c ią  j e s t d l a  i s t o t y r o s y j -  
Syal ® j . z  n a t u r y  o b c ą  i  n i e p o j ę t ą . . .  R o -

d z is ie js z a  n ie  je s t  k o n s e r w a t y w n ą ,  n ie  je s t  
^ a b s o l u t y s t y c z n ą ;  je s t  d e m a g o g ic z n ą . N a  

'Sce d a w n e g o  s a m o w ła d z tw a  i  w s z y s tk ie g o  
ZtyV’ c o b y  m o ż n a  b y ło  d a w n ie j  w  R o s y i n a -  
2}q e k o n s e r w a t y w n e m , is tn ie je  d z iś  s a m o w o la  

j . z° h a  z  n a jb e z w z g lę d n ie js z ą  d e m a g o g ią . . .*
%  ? ś! s w ° j ^  ż e  je s t  d  iś  b e z w z g lę d n ą  k o n ie -  
40ą ° Sc*a  d la  N ie m ie c  i  E u r o p y  ś ro d k o w e j n ie  
^ t ° W ° l ić  s ię  c zę ś c ią  R o s y i z a c h o d n ie j ,  lu b  n a -  
og o ® a ły m  o b s z a re m  o k u p o w a n y m , a  oderwać 
tę ”°*yi wszystkie kraje wyżej wymienione — m y ś l  
<ąe Zasa d n ia  a u to r  w  k s ią ż c e  r o z m a it y m i  a r g u -  
0y c, a a i i- A  w ię c  o b o k  a r g u m e n tó w  p o d n o s z o ­
nym w  s z e re g u  b ro s z u r ,  a r t y k u łó w ,  u lo tn y c h  
ia§o Kn ic tw  s*-a ê  * z  n a c is k ie m  p rz e z  a u to r a  i  

b liż s z y c h  i  d a ls z y c h  z w o le n n ik ó w , o b o k  
b ie n tn  o  w z r o ś c i e  l u d n o ś c i  w y n o s z ą ­

c ą ^  R o s y i 3  m i l io n y  ro c z n ie  w o b e c  0'8 m i -  
tfieQ. w  N ie m c z e c h , o b o k  w y k a z y w a n ia  g łę b o -  
^ z ? n ’ - a  trw a J e g °  p r z e c i w i e ń s t w a  w d z i e -  
(!)ąr d , e  k o n i e c z n o ś c i  m o c a r s t w o w y c h  

aQ e le , K o n s ta n ty n o p o l)  —  z w ró c o n o  tu  u -  
° a  p r z e m ia n y  w e w n ę t r z n e ,  ro z p o c z ę te  ju ż  

k o K V0'*Q^ ’ a  p o c ią g a ją c e  z a  s o b ą  d a le k o  id ą -
SP r a ! f k w e n c y e - 

i0i,h i a t ^  j esl: ro s y j sk a  reforma agrarna. R e -  
r" -  a  w z m o c n i R o s y ę  g o s p o d a rc z o  i  f in a n -  

2 n a t u r y  s w e j p r z y c z y n i  s ię  je s z c z e  do

w z m o c n ie n ia  c z y n n ik ó w  p rą c y c h  k u  w o jn ie  i 
z a b o ro m  „ .„ P a ń s tw a  c h ło p s k ie , j a k  ś w ia d c z ą  
p r z y k ła d y  z  h is lo r y i ,  m a ją  c ią g łą  p o t r z e b ę  z d o ­
b y w a n ia  n o w y c h  k r a jó w ,  a b y  n a d m ia r  lu d n o ś c i  
o s a d z ić  n a  n o w y c h  g o s p o d a rs tw a c h ...*  N a  d r o ­
d z e  k u  ta k ie m u  p a ń s tw u  z n a jd u je  s ię  R o s y a .  
A  je s t  to  t y lk o  je d e n  z  c z y n n ik ó w , p o z o s ta ją  i  
p o z o s ta n ą  d a w n e ;  m ię d z y  in n y m i a rm ia  b iu ro -  
k rac y i z a w s z e  c h c iw a  n o w y c h  te r e n ó w  d ia  r o z ­
s z e rz e n ia  s w e g o  z n a c z e n ia  i  d o c h o d ó w .

S k ą d  w n io s e k :  „ ...P o  k a ż d y m  p o k o ju ,  w  k tó ­
r y m  n ie  o d s ą c zy  s ię  p o tę ż n e j,  m i lio n o w e j  m a s y  
U k r a iń c ó w  i  B ia ło r u s in ó w  o d  W ie lk o r u s ó w , Ro­
sya w k ró tk im  c zas ie  odbuduje  sw ą daw ną  po tęgę , 
a  n a w e t  w e d łu g  w s z e lk ie g o  p ra w d o p o d o b ie ń ­
s tw a  s t a n i e  s i ę  w k r ó t c e  p o t ę ż n i e j s z ą  
p rz e z  le p s z ą  o r g a n iz a c y ę . O ia tego  m uszą  N iem cy  
i A u s tro -W ę g ry  w y k o rzy s ta ć  zw y c ię s tw o  do o s ta ­
tn ic h  g r a n i c . /

D o tą d  m o ż e m y  iś ć  z a  z a s a d n ic z y m i p o g lą d a m i  
a u to ra .

A u t o r  w  d a ls z y m  c ią g u  z a jm u je  s ię  o b s z e r ­
n ie  „s p ra w ą  b a łty c k ą * .  O b e jm u je  tą  k w e s ty ą  
n ie t y lk o  E s to n ię ,  L iw o n ię  i  K u r ia n d y ę ,  a le  i 
L i t w ę ,  d o  k tó r e j  z a lic z a  g u b e r n ię  k o w ie ń s k ą ,  
c zęść  w i le ń s k ie j  i  g ro d z ie ń s k ie j ,  o ra z  z n a c z n ą  
c zę ść  s u w a ls k ie j .  Z a  d e c y d u ją c ą  u w a ż a  w  te j  
s p r a w ie  z e  s ta n o w is k a  n ie m ie c k ie g o  m o żn o ś ć  
k o lo n iz a c y i  ty c h  k r a jó w  ż y w io łe m  n ie m ie c k im  
ś c ią g n ię ty m  z  c a łe j R o s y i i  s ta w ia  ż ą d a n ie  
w c i e l e n i e  ic h  d o  p a ń s tw a  n ie m ie c k ie g o .

P rz e c h o d z ą c  d o  c z y n n ik ó w  z e w n ę t r z n y c h  w a ­
r u n k u ją c y c h  p r z y łą c z e n ie  ty c h  k r a jó w  d o  N ie ­
m ie c , a u to r  p is z e :  „ .. .R z e c z  o c z y w is ta ,  ż e  n ie
m o ż e  b y ć  m o w y  o o d e r w a n iu  In f la n t  i  L i t w y  
o d  R o s y i,  w  r a z ie  g d y b y  n ie  z o s ta ła  ró w n o c z e ­
ś n ie  odbudowaną Polska i  m o ż l i w i e  n a j d a ­
l e j  p r z e c i w k o  M o s k w i e  n a  w s c h ó d  
p o s u n i ę t ą . . . *  O  k o n ie c z n o ś c i o d b u d o w a n ia  
P o ls k i a u to r  k i lk a k r o t n ie  w  d z ie le  s w o je m  z  n a ­
c is k ie m  w s p o m in a .

D o d a ć  t u  n a le ż y ,  ż e  w  s p ra w ie  b a łt y c k ie j  w  
p o w y ż s z y  s p o só b  p o ję te j is tn ie je  w  N ie m c z e c h  
ż y w y  r u c h  i  a g ita c y a  łą c z ą c a  z  s o b ą  lu d z i  i  o -  
b o z y  w  in n y c h  s p ra w a c h  n ie z g o d n e .

Z prasy węgierskiej.
Hr. Andrassy „0 mowie Sazonowa“.

C z y ta m y  w  a r t y k u le  h r .  A n d ra ś s y e g o  w  „ M a -  
g y a r  H i r la p * :

„ . . . 0  P o ls c e  m ó w i r o s y js k i  m in is te r  s p ra w  z e ­
w n ę t r z n y c h  z e  s z c z e g ó ln y m  d y p lo m a ty c z n y m  
a r ty z m e m . N ie  s zc z ę d z i o b ie tn ic .  P r z y r z e k a ,  ż e  
o d b u d u je  p e łn ą  je d n o ś ć  n a r o d o w ą  P o ls k i  i  że  
te m u  n a r o d o w i d a  p e łn ą  k u l t u r a ln ą  a u to n o m ię .  
P o la c y  je d n a k  w id z ą  d w a  fa k t y .  J e d e n , ż e  R o ­
s y a  p rz e z  1 5 0  la t  n ę k a ła  P o ls k ę  i  n ie t y lk o  n ie  
s tw o r z y ła  p o ls k ic h  s z k ó ł i  u n iw e r s y t e t u ,  le c z  
is tn ie ją c e  je s z c z e  z a m y k a ła .  D r u g i ,  ż e  N ie m c y  
k d k o m ie s ię c z n e  z a w ła d n ię c ie  P o ls k ą  w y z y s k a l i  
n a  to , b y  s p e łn ić  n a jw y ż s z e  p r a g n ie n ie  k u l t u ­
r a ln e  P o la k ó w , p o ls k i u n iw e r s y te t .

S łu s z n ie  p y t a ją  s ię  P o la c y  —  d la c z e g o  R o s y a  
c z e k a ła  z  te m  t a k  d łu g o , je ś l i  u w a ż a  z a  s w ó j  
o b o w ią z e k  o b r o n ę  d ą ż e ń  p o ls k ic h , d la c z e g o  u c i ­
s k a ła  d o tą d  P o la k ó w , d la c z e g o  t y lu  ic h  p o s ła ła  
n a  S y b e r y ę ,  a ż  d o p ie ro  p o d  r a z a m i  n a s z y c h  
a r m ii  z a d r ż a ł c a r y z tn ?  Z  te g o , ż e ś m y  te r a z  w  
c za s ie  w o jn y  p o d z ie l i l i  P o ls k ę  a d m in is t r a c y jn ie  
n a  d w ie  c zę ś c i, w y s n u w a  S a z o n o w  w n io s e k , że  
ta k ż e  p o  w o jn ie  c h c e m y  P o ls k ą  p o d z ie lić . S a ­
z o n o w  m ó w i to  w  c e lu  p o d b u r z a n ia ,  a  my je­
s teśm y  mu wdzięczni za zwrócenie uwagi, b o  je ś l i  
p o  n a s z e j s tro n ie  b y l ib y  je s z c z e  ta c y , k t ó r z y b y  
n ie  w id z ie l i ,  j a k  w a ż n e rn  je s t  z a d o w o le n ie  P o l­
s k i z  p u n k tu  w id z e n ia  E u r o p y  ś ro d k o w e j,  jakim 
b łęd em  by łaby  próba nowego jej podziału, to  ty c h  
m o w a  S a z o n o w a  o b ja ś n i w  ty m  w z g lę d z ie .

Sprawa żydów polskich.
Benjamin Seg e l: „Die polniscken Judenfrage*. Berlin 

Nw. 7. 1916. Nakładem Georg Silke, str. 160.
K s ią ż k a ,  p o ś w ię c o n a  o b r a c h u n k o w i z  t y m i  p u ­

b l ic y s ta m i i  d z ia ła c z a m i,  k tó r z y  ż  z a p o z n a n ie m  
p r a w d z iw e g o  in te r e s u  ż y d ó w  p o ls k ic h  p o d ję l i

z  k a r y g o d n ą  z u c h w a ło ś c ią  i  le k k o m y ś ln o ś c ią  
k a m p a n ię  k a lu m n ia t o r s k ą  p r z e c iw  n a r o d o w i p o l ­
s k ie m u . A u t o r  n a w ią z u je  d o  u tw o r z o n e g o  w e  
w r z e ś n iu  191,4 w  B e r l in ie  „ K o m ite tu  o s w o b o ­
d z e n ia  ż y d ó w  w s c h o d n ic h *  i  d o w o d z i,  w  j a k i  
s p o só b  i  ja k ie m i  d r o g a m i m ia n o  z o rg a n iz o w a ć  
z a  p o ś re d n ic tw e m  K o p e n h a g i p ra s o w ą  i p u b l ic y ­
s ty c z n ą  n a g o n k ę  „ w  o b r o n ie  ż y d ó w  w s c h o d n ic h *^  
u c is k a n y c h  p rz e z  „ a n ty s e m ity z m  p o ’ s k i * .  W b r e w  
ty s ią c le tn im  d z ie jo m , ś w ia d c z ą c y m , ż e  w  c a łe j: 
E u r o p ie  je d n a  P o ls k a  d a ła  ż y d o m  p r z y t u łe k ,  
p o s z c z e g ó ln e  je d n o s tk i ,  n ie  m a ją c e  p o ję c ia  o  
is to tn y c h  s to s u n k a c h  p o ls k o -ż y d o w s k ic h , p o d ­
ję ł y  n ic z e m  n ie u s p r a w ie d l iw io n ą  w a lk ę  p r z e c iw  
p o ls k o ś c i, a b y  je j  a s p ira c y e  z o h y d z ić  w  o b lic z u  
ś w ia ta .  W  s y lw e tk a c h ,  n a k r e ś lo n y c h  s a rk a z m e m  
d ru z g o c ą c y m , p r z e w i ja  s ię  s z e re g  o w y c h  d z ia ­
ła c z y  : d r  B a d e n h e im e r ,  d r  A d o l f  F r ie d m a n n ,  
O p p e n h e im , ja k o  o r g a n iz a to r z y  k o m it e t u  b e r ­
l iń s k ie g o , K a p la n -K o g a n  z  R o s y i,  H e r m a n  B e r n ­
s te in  z  N o w e g o  J o r k u ,  S z m a r ja h u  L e w in  z  R o ­
s y i ,  d r  G u s ta w  W it k o w s k y ,  D a w is  T r ie ts e h , N a -  
c h u n  G o id m a n n  z  F r a n k f u r t u  i td . ,  ja k o  a u to r o -  
w ie  b r o s z u r  i  a r t y k u łó w  a n ty p o ls k ic h .  Ż a d e n  
z  ty c h  d z ia ła c z y  i  p u b lic y s tó w  n ie  z n a  P o la k ó w ,  
a n i  ż y d ó w  p o ls k ic h , n ie  z n a  ic h  h is t o r y i ,  j ę z y ­
k a ,  p o ło ż e n ia , d ą ż e ń . G n a n i  p r z e w a ż n ie  p ró ż n o ­
ś c ią , p o d ję l i  s ię  „ w y s w o b o d z e n ia  ż y d ó w  w s c h o ­
d n ic h  i  .ż ą d a ją  d la  n ic h  a u to n o m ii  n a r o d o w o ­
ś c io w e j i  u z n a n ia  ż a r g o n u  z a  j ę z y k  ż y d o w s k i ,

A u t o r  p o d d a je  u n ic e s tw ia ją c e j a n a l iz ie  te  p o ­
s tu la ty ,  w y k a z u je  ic h  b e z p o d s ta w n o ś ć  i  b e z c e ­
lo w o ś ć , a  n a s tę p n ie  w y s tę p u je  z  n ie u b ła g a n ą  
s u ro w o ś c ią  p r z e c iw  d e n u n c y a to r s tw u , u p r a w ia ­
n e m u  n a  s z k o d ę  P o la k ó w , i  m is y i  g e r m a n iz a -  
to r s k ie j ,  j a k ą  n ie k t ó r z y  p u b lic y ś c i ż y d o w s c y  r a -  
d z ib y  p o d d a ć  ż y d o m  p o ls k im .

A u t o r  s to i n a  g r u n c ie  w y łą c z n ie  ż y d o w s k im ,  
to  z n a c z y  n ie  p is z e  w  d u c h u  t .  z w .  a s y m ila to r -  
s k im . Z e  w z g lę d u , ż e  g ło s  S e g la  w y c h o d z i z e  
s fe r  c z y s to  ż y d o w s k ic h  i  z w r a c a  s ię  b e z w z g lę ­
d n ie  p r z e c iw  b e z p r a w n e m u  m ie s z a n iu  s ię  ż y ­
w io łó w  o b c y c h  d ó  s p r a w  p o ls k o -ż y d o w s k ic h , ż e  
p ię tn u je  o s z c z e rs tw a , n a p a ś c i, in t r y g i  a n t y p o l ­
s k ie  i  s tw ie rd z a , ż e  d o  u n o r m o w a n ia  s to s u n k u  
o b o p ó ln e g o  p o w o ła n i  s ą  z e  s tr o n y  ż y d o w s k ie j  
t y lk o  ż y d z i  r d z e n n ie  p o ls c y , '  n ie  za ś  o b c y  lu b  
p rz e z  r z ą d  ro s y js k i  im p o r to w a n i ,  z  ty c h  w s z y ­
s tk ic h  w z g lę d ó w  k s ią ż k a  w y m ie n io n a  o d s zcze -  
g ó ln ia  s ię  w  p o w o d z i p u b l ic y s ty c z n e j  i  z a s łu g u ję  
n a  u w a g ę .

Z debat
w sejmie pruskim.

Reglamentacya. — Reforma wyborcza. — 
Konflikt socyaiistów z konserwatystami.'

P o d c z a s  to c z ą c y c h  s ię  o b e c n ie  d y s k u s y j w  
s e jm ie  p r u s k im  p o s e ł P a w e ł  Hoffman (s o c y a li -  
s ta ) p o d n ió s ł, c h a r a k t e r y z u ją c  o b e c n ą  s k ło n n o ś ć  
p r u s k ie j  a d m in is t r a c y i  d o  r e g la m e n ta c y i ,  iż  z  
n ie u s p r a w ie d l iw io n e j  n ic z e m  o b a w y ,  a b y  m ło ­
d z ie ż  n ie  p o z o s ta w a ła  b e z  d o z o ru , u ż y w a  s ię  
o b e c n ie  w  N ie m c z e c h  w s z e lk ic h  m o ż l iw y c h  
ś ro d k ó w , a b y  o g r a n ic z y ć  s w o b o d ę  r u c h ó w  m ło -i 
d z ie ż y .  W  S z c z e c in ie  w s z y s tk im  m ło d y m  lu d z io m  
p o n iż e j l a t  1 8  z a k a z a n o  u c z ę s z c z a n ia  d o  h o te ­
ló w  i  k in e m a to g r a fó w . N a  fr o n c ie  ta c y  m ło d z i  
lu d z ie  o t r z y m u ją  n ie r a z  ż e la z n e  k r z y ż e ,  w  k r a ju  
z a ś  ro z c ią g a  s ię  n a d  n im i  o p ie k ę  n a  k a ż d y m  
k r o k u .  W o g ó le  z a  w ie le  je s t  p o l ic y jn e j  r e g la ­
m e n ta c y i  ! W  o k r ę g u  O ls z ty n  J a n d ra t o r z e k ł  p o -  
p ro s tu , iż  n a jw y ż s z a  p ła c a  r o b o tn ik ó w  r o ln y c h  
n ie  m o ż e  p rz e n o s ić  t r z e c h  m a r e k .  O  i le  zaś  
m n ie j im  s ię  z a p ła c i ,  to  g o  w c a le  n ie  in t e r e ­
s u je .

I I .  k o rp u s  a r m i i  w y d a ł  o b w ie s z c z e n ie ,  w  m y ś l  
k tó r e g o  w s z y s c y  r o b o tn ic y ,  k t ó r z y ,  z e r w a w s z y  
k o n t r a k t ,  z a p r z e s ta ją  p r a c y ,  b ę d ą  u k a r a n i  j e ­
d n y m  r o k ie m  w ię z ie n ia .

T e  c z y n n ik i ,  k tó r e  n ie  c h c ą  p r z y z n a ć  lu d o w i  
ż a d n y c h  p r a w ,  p o w o łu ją  s ię  d z is ia j n a  „ B  u  r  g -  
f r  i  e  d  e  n “ ; w s z y s tk ie  za ś  k w e s ty e ,  k tó r e  s ą  d la  
n ic h  n ie p r z y je m n e ,  u w a ż a ją  z a  z ła m a n ie  te g o  
„ B u r g f r ie d e n * .

M ó w c a  p rz e c h o d z i d o  s p r a w y  p ru s k ie j re fo r ­
m y w y b o rc ze j. N a  te m  m ie js c u  w y r a ż a n o  k o .

D R U K A R N I A  L U D O W A
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b  i  e  t  o  m  w ie lk ą  p o c h w a łę  z a  ic h  d z ie ln o ś ć .  
D la c z e g ó ż  w ię c  o d m a w ia  s ię  im  p o lity c z n e g o  
w p ły w u  n a  p a ń s tw o  i  g m in ę ?  M ię d z y  1 8  m i ­
l io n a m i  lu d n o ś c i, p ra c u ją c e j w  P r a s ie e h , b y ło  
p r z e d  w o jn ą  6 m i l io n ó w  k o b ie t ,  o b e c n ie  zaś  
l ic z b a  t a  w z r o s ła  o g r o m n ie .  Ż ą d a m y  w ię c  ta k ż e  
i  d la  k o b ie t  p o w s z e c h n e g o , r ó w n e g o , b e z p o ś re ­
d n ie g o  i  ta jn e g o  p r a w a  g ło s o w a n ia  d o  w s z y s t ­
k ic h  c ia ł  p r a w o d a w c z y c h .

P o d n ie ś ć  r ó w n ie ż  n a le ż y  s p ra w ę  r e f o r m y  w y ­
b o r c z e j w o g ó le . O b e c n ie  ż o łn ie r z ,  k t ó r y  p o w r a ­
c a , o z d o b io n y  ż e la z n y m  k r z y ż e m ,  i  z a s ta je  g o ­
s p o d a rs tw o  s w o je  z r u jn o w a n e ,  w y b ie r a  w  t r z e ­
c ie j k la s ie ,  t e n  za ś , k t ó r y  p o z o s ta ł w  d o m u  i 
w s k u te k  l ic h w y  s ię  w z b o g a c ił  —  a  ta k ż e  je s t  
p r z e c ie ż  w r o g ie m  o jc z y z n y  —  je s t  w y b o r c ą  
p ie r w s z e j  k la s y .  W ię k s z e j  n ie s p ra w ie d liw o ś c i  
p o l i ty c z n e j  ju ż  c h y b a  n ie m a !

D z iś  o k r ę g i  w y b o r c z e  z  6 0 0 0  w y b o r c ó w  m a ją  
to  s a m o  p r a w o ,  j a k  i  o k r ę g i  z  6 0 .0 0 0  w y b o r ­
c ó w . J e s t to  n ie s ły c h a n e  u p r z y w i le jo w a n ie  ju n ­
io ró w  n a  n ie k o r z y ś ć  p r z e m y s łu .  W s z y s c y  r z ą ­
d o w i  r o b o tn ic y  i  u r z ę d n ic y  n ie  m o g ą  s w o b o ­
d n ie  g ło s o w a ć .1 J e s te m  p r z e k o n a n y ,  iż  s p ra w a  
r e f o r m y  w y b o r c z e j in a c z e jb y  s ię  p r z e d s ta w ia ła ,  
g d y b y  l u d  n a t a r c z y w i e j  ż ą d a ł  s w y c h
p r a w .

Z a p r o p o n o w a n o  p r a w o  w y b o r c z e  d la  o j c ó w  
r o d z i n .  „ D e u ts c h e  T a g e s z e itu n g *  z g a d z a  s ię  
n a  te n  n o w y  p r o je k t  r e fo r m y  w y b o r c z e j ,  a le  
t y l k o  w t e d y ,  je ś l i  o n  b ę d z ie  w p r o w a d z o n y  d la  
c a łe g o  p a ń s tw a . T o  z n a c z y  ta k ż e  d la  p a r la ­
m e n tu .  B y ło b y  to  w ię c  z n is z c z e n ie m  o b e c n e g o  
p o w s z e c h n e g o  i  r ó w n e g o  p r a w a  w y b o r c z e g o  d o  
p a r la m e n tu .  M ó w ią ,  iż  k la s y  n ie p o s ia d a ją c e  n ie  
m a ją  p r a w a  r o z p o r z ą d z a ć  k a p i ta ła m i  b o g a ty c h .  
L e c z  k tó ż  d o s ta rc z y ł  ty c h  k a p i ta łó w  b o g a ty m ,  
j a k  n ie  lu d ?

S o c y a liś c i —  j a k  m ó w ią —- p o w in n i  s ię  w s ty ­
d z ić  ż ą d a ć  o b e c n ie  r e fo r m y  w y b o r c z e j .  A le  w ię ­
k s z a  c zę ś ć  k la s  p o s ia d a ją c y c h  n ie  w s ty d z i  s ię  
w y z y s k iw a ć  lu d u . M i l io n y  p r o te s tó w  p o d n o s z ą  
s ię  p r z e c iw k o  o b e c n e m u  s y s te m o w i w y b o r c z e ­
m u . K ia s a  r o b o tn ic z a  n ie  m o ż e  b y ć  t r a k to w a n ą ,  
j a k  p a r y a s  n a r o d u !

P o s e ł b a r o n  Z e d lifz  (w o ln o k o n s e r w a t y w n y )  o - 
ś w ia d c z a  w  d y s k u s y i ,  i ż  p r u s k ie  p r a w o  w y b o r ­

c ze  n ie  je s t  p r a w e m  k ła s o w e m , p o n ie w a ż  w s z y ­
s tk ie  k la s y  w y b ie r a ją  r a z e m . (Ś m ie c h  n a  le w i ­
c y ) .  J e ś li  zaś  w y  (z w ra c a ją c  s ię  d o  s o c y a lis tó w )  
p r z y jd z ie c ie  d o  n a s  z  m a s a m i lu d u , to  b ę d z ie ­
m y  u m ie l i  z n a le ź ć  n a  to  o d p o w ie d z '!  ( W ie lk i  
n ie p o k ó j w ś ró d  s o c y a lis tó w  i w o ła n ia :  a r m a ­
t y !  P o s e ł H o f f m a n  w o ła :  Ż o łn ie r z e  z  ro w ó w ' 
s trz e le c k ic h  n ie  u lę k n ą  s ię  s z a b e l p o l ic y jn y c h !).

P o s e ł B raun (s o c y a lis ta )  o ś w ia d c z a , iż  ż a łu je ,  
ż e  k o n ie c  d e b a ty  n ie  p o z w a la  m u  o d e p rz e ć  
p r o w o k a to r s k ic h  w y w o d ó w  b a r o n a  Z e d litz a .

Haprawji ' ;
u b r a ń  m ę s k i c h

wykonuje szybko i starannie
H .BR ACH FELD

ulica Sebastyana L. 5, I. p. 
Na żądanie przychodzi

domu. 
8a!lS1l5!laflnl!]ni

do

Z miasta i z kraju.
B rak  C hleba. O d k ilk u  ju ż  d n i w  w ie lu  p ie k a r ­

n iac h  b ra k  jes t c h leb a , a t łu m y  lu d z i w y c z e k u ją  
p rze d  p ie k a rn ia m i i s k le p a m i z  ch le b e m . Z  p o w o ­
d u  pogłoski,, iż  ch leba  z u p e łn ie  z a b ra k n ie  p rze z  
p a rę  d n i, w ie le  osób k u p o w a ło  p o  k ilk a  bochen­
k ó w , a b y  z a o p a trzy ć  się w  ra z ie  rz e c z y w is te g o  
b ra k u . P o g ło s ka  ta  je s t do p ew n eg o  s to p n ia  n ie ­
u za s a d n io n ą , p o n ie w a ż  p ie k a rz e  o trz y m a li w c zo ra j  
p e w n ą  ilość m ą k i, a w  ty c h  d n ia ch  do s ta n ą  d a l­
sze zap asy .

Z targu. T a rg  w c z o ra js zy  b y ł zn a c zn ie  le p s zy  
od p o p rze d n ic h , a lb o w ie m  z  w y ją tk ie m  m le k a , ja k  
z w y k le , d o w ie z io n o  w  do s ta teczn e j ilośc i w s z y s t­
k ic h  a r ty k u łó w  s p o ży w c zy c h . C en y  p o zo s ta ły  n a  
ogó ł te  s a m e : k o p a , ja j 6 k o r . 8 0  h a l., je d n a  s z tu ­
k a  12  h a l., l i t r  m le k a  zb ie ra n e g o  3 0  h a l., n ie z b ie -  
ra n eg o  5 0  h a l. P o d n ies io n o  ty lk o  cenę m as ła  z  6 
k o r . 4 0  h a l. n a  7 k o ro n .

Ochrona miasta przed powodzig. N a o d b y te j o n e ­
g d a j k o n fe re n c y i m in is te ry a ln e j u c h w a lo n o  ro z p o ­
cząć n a jp ie rw  n a s tęp u jące  b u d o w y  ce lem  o c h ro n y  
m ias ta  p rze d  p o w o d z ią :  b u d o w ę  k o le k to ra  w  D ę ­
b n ik a c h , b u d o w ę  te j części k a n a łu , k tó ra  p rz e p ły ­
w a  p rz e z  L u d w in ó w  i  Z a k rz ó w e k  i  p rz e ło że n ie  
k o ry ta  W ilg i.

Biblioteka publiczna Uniwersytetu Ludowego (u l.  
D u n a je w s k ie g o  I.  7 ) p o d a je  do  w ia d o m o ś c i sza n o ­
w n y c h  c z y te ln ik ó w , iż  z d n ie m  1 m arca  b. r .  p o d ­
w y ż s z a  a b o n a m e n ty : b e le try s ty c z n y  z  5 0  h a le rz y  
m ies ięc zn ie  n a  7 0  h a l. D la  m ło d z ie ż y  z  3 0  h a l. n a  
5 0  h a l. C z ło n k o w s k i z  3 0  h a l. n a  5 0  h a l. A b o ­

n a m e n t n a u k o w y  p o zo s ta je  b ez  z m ia n y , tj. 30 bal- 
m ies ięc zn ie  (d la  c z ło n k ó w  2 0  b a l.) . S ta le  w z ra s ta - 
ją c e  c en y  k s ią ż e k , o p ra w y , d ru k ó w  a d m in is tra c y j­
n y c h  i o ś w ie tle n ia , z m u s iły  za rzą d  U n iw e rs y te tu  
L u d o w e g o  do te j p o d w y ż k i.

2 Turki n ad  S try je m . P o w ia t tu rc z a ń s k i, jeden 
z n a ju b o ż s z y c h  p o w ia tó w  w  k ra ju , w s k u te k  d łu ­
g o trw a łe j in w a z y i n ie p rz y ja c ie ls k ie j zo s ta ł do szczę­
tu  z ru jn o w a n y  i  ze  w s z y s tk ie g o  og o ło co n y .

W  c a ły m  p o w ie c ie  tu rc z a ń s k im  spalono , zn isz­
czono lu b  ro ze b ra n o  p rze sz ło  2000 budynków mi®‘ 
szkalnjfijh, a w  n ie k tó ry c h  g m in a ch  spalono dju 
s zc zę tu  w s z y s tk ie  b u d y n k i,  ta k , że  ś ladu  n ie  po­
zo s ta w io n o , g d z ie  w ie ś  ta  się z n a jd o w a ła . W  ?a' 
m era m ieście  p o w ia to w e m  T u rc e  spalono  i z n a ­
czono 508 budynków  m ie s zk a ln y c h , w  te m  k ilk a ­
d z ie s ią t k a m ie n ic  i  d o m ó w  m u ro w a n y c h ! P o zo s ta ­
łe  zg lis zcza  i r u in y  p rz e d s ta w ia ją  s t r a s z  n i e ] '  
s z y  w i d o k  n iż  w id o k  G o rlic  lu b  in n y c h  z i ­
s zc zo n yc h  m ie jscow ośc i. U b o g a  lud n o ść  T u r k i  1 
całego p o w ia tu  p o n io s ła  m ilio n o w e  s zk o d y  w  m®" 
ją tk u  ru c h o m y m  i  n ie ru c h o m y m , k tó re j n ig d y  chy­
ba w  całości n ie  o d zy s k a .

Repertuar teatru miejskiego.
Środa: „Ciocia z Hontleur*.
Czwartek: „Synek admirała*. •
Piątek: „Wieczór plastyczno-rytmiczny* konserwatoryc10 

tanecznego.
Sobota: „Świeczka zgasła* i .Jestem zabójcą* Al. “r' 

Fredry, tudzież „Wysokie C“ Z. Jachimeckiego.
Niedziela po południu: „Marnotrawny ojciec*.
Niedziela wieczorem: „Świeczka zgasła*, „Jestem *a" 

bójcą* i „Wysokie C“.
Poniedziałek: „Synek admirała*.
Wtorek: „Ciocia z Hofleur*.
Środa: „Świeczka zgasła*, „Jestem zabójcą* i 

kle C“.
Czwartek: „Synek admirała*.

NADESŁANE.
czysta

naturalna 
alkaliczna s z c z a w a

R e p r e z e n t a c y a :  P e r lb a rg e r  i S c h o n k er, K ra k ó *  
G rodzka 4 8 ,

Panna
poszukuje posady w handlu j 
papieru, jako kasyerka, w le- j 
pszym handlu lub t. p. Może i 
złożyć także kaucyę. Łaska- 
we zgłoszenia przyjmuje Biu­
ro ogłoszeń Feliksa Stattera, 

Kraków, ul, Gołębia L. 2. |

Doiawg madg
p o r z e c z k o w o  - a g re s to w ą ,  
w  p u s z k a c h  1 k g .  p o  

2 '2 0  K  p o le c a  
B a r  A m e ry k a ń s k i ,  

u!. Szewska 2.

Sery, masło,
sardynki.marynatyry- 
b n e , k o n s e r w y  m ię s n e ,  
s a l a m i ,  kostki ro s o ło ­
w e , zupy, marmolady, 
p o w i d ł a ,  czekoladę, 
k a k a o ,  ś l i w k i  b o ś n ia ­
c k ie , p o le c a  h u r to w n ie  

i  c zę ś c io w o

Soli liaailowi Srane Rolnice?
Kralifiw, StyiBk §i. róg ul Swą.

Sok malinowy
z gwarancyą, że naturalny
w najlepszej i armadzie zago­
towany, w 5 kg. blaszankach 
za pobraniem kor. 10'— wy­

syła opłatnie

A, T O S E K ,  Praga
K,-a!.-V'inohrady Kr. 1274/a.
W większej ilości taniej.

5 H A LER Z Y
kosztuje was 
tylko kartka 

korespondenc. 
za pomocą któ­
rej motecie za­
żądać mojego 
najnowszego z 
4000 rycin głó­

wnego katalogu darmo i 
opłatnie. Pierwsza fabrylm 
zegarów HANNS KONRAD, 
c. i Se. nadw. dost. w Brllz 
Nr. 1294 (Czechy). Niklowy 
Anker zegarek K 3‘80, lep­
szy K4'20. Srebrny-meta­
lowy Rem. zegarek K 4'80, 
z szwajcarskim Anker wer­
kiem I\ 5-— . Zegarek pa­
miątkowy wojenny K  5'50, 
Radiumz.-.garekkieszonko- 
wy K 8-50, z budzikiem 
K 24"50. Niklowy budzik 
K 2'90. — Zegar ścienny 
K 3'40. Do każdego zegar­
ka 3 letnia pisemna gwa- 
raneya. Wysyłka za pobra­
niem. Baz ryzyka! Zamia­
na dozwolona łub zwrot 

pieniędzy.- '

Satifi alasil!
bez skazy i wybiorków bardzo 
tanie w każdej ilości dostarcza 
szybko hurtowny handel na­
czyń emaliowanych jenko 
i. Hay l i s ,  Kra!ove pole 
(Kdnigsfeld) pod Bernem.

P m ię p n iy l iM M i
ewentualnie jako siła pomo­
cnicza, z ukończoną szkołą 
buchalteryi „Hermes*. Łaska­
we zgłoszenia uprasza się nad­
syłać do Admin. „Naprzodu*, 
Lraków, Dunajewskiego 5 lub 
do działu inseratowego „Na­

przodu*, Gołębią 2.

m r  KONICZYNĘ

polskich widokówek wojen­
nych, ilustrujących momenty 
z czasów inwazyi oraz ślady 
zniszczenia kraju, jakie uka­
zały się nakładem Spkl wyd. 
„Po lon ia" w Jarosławiu. Se- 
rya pierwsza (50 wzorów) 
obejmuje na razie Przemyśl, 
Jarosław i Sanok. W druku 
Gorlice, Stryj, Rzeszów i t. d.

Odsprzedawcom rabat.
Firma zakupuje po najwyż­
szych cenach zdjęcia amator­
skie z czasów inwazyi w Ga­

licyi.

N A S IE N N Ą  H g
z upewnieniem odpowiednią 
na nasze grunta, bez kanionie! 

•poleca
Józef Sowiński

w Andrychowie.
|    ' ____

Najlepsza trucizna

Samouczek „A R G U S "  opre 
cowany został na podstawia zna­
komitej metody Ansona dla o-
aób, które pragną posiąść pra­
k tyczną znajomość języka 
niemieckiego, a nie mogą ko­
rzystać z nauki w specyalnych 
instytutach języków (Ansona, 
Berlitza i t. p.).

Samouczek „A R G U S "  poda­
je materyał naukowy z zakresu 
życia codziennego systematy­
cznie i to tylko w takich do­
zach, by uczeń był w stanie 
łatwo i trwałe przyswoić go 
sobie.

Cena każdej części (T lub 
j II) K 5. I)o nabycia w więk- 
j szych księgarniach.

Prospekty wysyła. b ezpła- 
tnie Wydawnictwo Stanisława 
Goldmana w Krakowie, ul. Szew­
ska 17.

płacę Wam, 
jeżeli Wasze 
nagniotki bro­
dawki I rogów­

ki Riabalsam w 3-ch dniach 
supełnie nie usunie. Cena za 
1 słoik wraz z listem gwa­
rancyjnym K. 1"—, 3 słoiki 
K. 2‘50, 6 słoików K .  4-50. 
Setki podziękowań i uznań. 
K E M E N Y .  Koschau (Kassa) I. 

Postfsch 12/313. Ungam.

Poszukuje się
maszyny do pisania. Zgłosze­
nia w dziale mseratowym 

„Naprzodu*, Gołębia 2.

SPRZEDAZ L0S0W
i iWiaslowe sip Wit z

w ratach miesięcznych.
P o s ia d a n ie  lo s ó w  je s t za w s ze  p e w n ą  pom ocą  
w  ra z ie  p o trz e b y . P o n ie w a ż  k a ż d y  posiadacz  
lo su  n ie c h ę tn ie  się ich  p o z b y w a , w p ro w a ­
d z iłe m  w  m o im  b a n k u , że  s p rzed a n e  u  mni®  

lo sy  n a ty c h m ia s t z n o w u  
w  m a ł y c h  r a t a c h  m ie s ię c z n y c h  

n a b y ć  m o żn a  z  p o w ro te m . W ła ś c ic ie lo w i losń  
p o zo s ta je  do d y s p o zy c y i ca ła  w a rto ś ć  k u rs o ­
w a  losu , z p o trą c e n ie m  o d p o w ie d n ieg o  zad a ­
tk u , i  k o rz y s ta  te n że  w  c iągu  całego czasu p u n ­
k tu a ln e g o  sp ła c an ia  r a t  z  p ra w a  w y g ra n e j losu-

U D Z I E L A M  R Ó W N I E Ż  P O Ż Y C Z E K  

na losy i papiery wartościowe
w raożl. najwyższej kwocie za skromnym procentem

EDWARD iJRBAN
DOM  B A N K O W Y  W  BERNIE 

K a is e r  F r a n z  J o s e fs p la tz  1 8  (d o m  w łasny )*
V  ^  V  T i W

Panowie Murarze!
Do egzaminu majsterskiego i 
przygotowuje gruntownie i z j 
pewnym skutkiem biegły te-, 
chnik budowlany. Ceny niskie. I

bakcylowa na szczury i my- Wiadomość ul. Podwale L. 3. 
gzy w Agencyi handlowej, „Kuchnia domowa* P. Anto- 

Kraków, Podzamcze 20. i niny Orfickiej, partem* lewo.

Najtaniej
do s ta rc za  h y g ie n ic zn e

T U T K I
n a jle p sze j ja k o ś c i od  5  
kg. w z w y ż  fra n c o  za  
z a lic z k ą  F a b ry k a  tu te k

SPITZA
Kraków, Krakowska 48.
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